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Monarchya austryacka. —  Hiszpania. — Anglia. —  Francya. 

—  Turcya. —  Doniesienia z ostatniej poczty. —  Wiadomości 
handlowe.

M 0 N A H C 1 I Y A  A I S T K  Y A C K A .
Kxeca urzędowa.

L w . ó n , 3. listopada. Na wybudowanie kościoła w Wiedniu 
wpłynęły w miesiącu październiku do c. k. krajowej głównej kasy 
we Lw ow ie  następujące dalsze składki:

Zarzadca dóbr Kurowic p. Jan Wiśniewski ze składki od tam­
tejszych urzędników dominikalnych 23r .30k .,  lac. probostwo Tada- 
nie 3r 13k., gm iny: Tadanie 8r 4k.., Spas 4r. 30k. , Wiszniów 4 r . , 
S iołko 6r.40k. i Dolszka 3r, ; pp. Rosenberg poborca podatk. Ir . ,  
Pisuliński kontrolor 1 , Chrzanowski właściciel dóbr Ćwilowy 5r. i 
gr . kat. proboszcz imks. Głodziński 30k., gmina Podmichalowce 2r , 
Golimentowicz asystent kancelaryi lOk. i urząd podatkowy w I lo -  
rodence 3 0 k pp. Sieiccki dzierżawca dóbr, Wyśoczański inandata- 
ryusz, Semkowicz mandat., Oth prowizor apteki, Hofmann ogrodnik 
i pani Zajączkowska konsyiiaraowa apelacyjna po Ir., gminy: B rze­
zina 3r.24k. , Dcmenka podnieslrzańskn lr. 14' ,_>k. , Demenka leśna 
3 0 7 2k., pp. ftardccki dzierżawca dóbr szlukę 20-łrankową w z ło -  
cre wartości 8r.. Piskorski dzierżawca dóbr 2r , imks. Pictruszcwicz 
gr. kat. proboszcz 2r. i Sikorski mandat. Ir., gr. kat. adntinislralor 
probostwa imks. Kolankowski 2r. i członkowie gminy Hozhurcze 4r. 
19k .,  p. Drobomirccki mandat. Ir . ,  p. Latornwski dziei-zawcn części 
dóbr t r , ,  gininy : Zulin 2r., Czernica 1r.25k., Piaseczna lr.Hk., K r
jow ice  l r .5 7 k . , R u d n ik i  31)k. , Dcrzów 3r.32k., Lutynka lr .  , Tar- 
nawka 50k., Dubrawka lr .22k .. Kotoryny 3Gk., Pobereże 3 r . l2 k . ,  
Bojanów l i\ 4 0 k . , Zurawno 3r .l2k . i gmina żydowska w Żurawnie 
5r., p. Zag.ajewski lr., gr. kat. imks. proboszcz Tymniak lr., gmina 
Hurnie 3r.2Sk. , łac. kooperator prob. imks. Olpiński 4r.,  łac. pro­
boszcz  w Maryampolu I0r .4bk., dozorca slraży finansowej Kisima 
40k., p. Jabłonowski właściciel dóbr Rawy 2 0 0 r . , pp. Randrowski 
sędzia policyjny, Górecki zarządca dóbr i Wenzek komornik pogra­
niczny po 2r., Łucki juslycyaryusz, Bogusławski poczmislrz, Beldo- 
wicz sub|ekt aptekarski i Stanisławski mandat, po l r , , Katinicwicz 
aktuaryusz dominik , Reiulinder subtralikant tabaki i tytoniu, Kali­
nowski ekonom, Swiątkicwicz, Dzięciołowski i F edew icz , ekonomo­
wie po 30k.,. Wilczyński zarządca dóbr lr .  , Raabe chyrurg lOk. i 
Baar nadleśniczy 30k., Bielecki wójt lr .  i Ślepokura przysięgły lOk., 
Żydowska gmina w Rawie i gmina Hole 2 r . , urzędnicy podatkowi 
w  Rawie 2r., dominia : Tuszków  5 r . , Worochta 3r. i Machnówck 
5r., gminy: Oserd ów 2r.54k., ('hłopiafyn i Myców po 3r. , członko­
wie gminy z Woronowa 3r 5 5 k ., p. Sawe/.uczyński c. k. poborca 
podatk. 2r., gr. kat. proboszcz imks. Prokopowicz 2r., gminy : Uście 
3r.40k., Bełeluja 2r., Krasnostawie lr.32k., Zawale 5r.25k i S tcco- 
wa 2r 12k , gr. kat. proboszcze kks. Ozarkiewicz i llainorak po Ir., 
gmina Nndycze i Hrebeńcc (ir.4k., N ow e-Sioło  <>r.30k.

Urzędnicy Stanisławowskiego magistratu, a mianowicie: pp. 
Skórski przełożony magistratu ór., T oros icu iez  i Szydłowski aseso­
rowie, Augustak syndyk., Gajewski sekretarz i Popiel pisarz księgi, 
gruntowej po lr . ,  Kolankowski protokolisla 40k .,  Wishofcr kanceli­
sta 30k., Kieryęzyński kontrolor miejskiej kasy 20k. i Kurczniewicz 
dyurnista 30k., pp. Suchanek aptekarz 2r., A. Aussctz kupiec i Mi­
chalski zegarmistrz po l r . , F. Mucbitscli i spółka kupcy 2 r . , W..
Szelingowski rękawicznik i (luuswald nożownik po 30k. , pani Do­
browolska 30k , pp. Zuckerberg z Drohobyczy lOOr. , imks. Dawi- 

°w icz  g,. proboszcz lr . , Iwanowski nauczyciel tryw'. 3Gk. ,
gmina Nahujowice lr.34k., urzędnicy podatk. urzędu w Bukowsku , 
a mianowicie pp. Kawecki poborca podatk. 2r. i Laurecki kontrolor 
lr . ,  a orny sługa urzędowy 30k., gr. kat, p roboszcze :  imks. Se- 
meczka 2r., Homik 3i\, Teodor Semoczka 2r., łac. proboszcze imks. 
Kwiatkowski, Pienkosz, Sokołow ski,  Mazaukiew icz , Skibiński, Zu­
brzycki, l* iszer, Wolański i Solski administrator po 30k„ imks. Doiii- 
brow-ski komendarz probostwa 20k. i Kulezykowski proboszcz lr . 
10k., gminy Dynów 2r.30k. i l>osada jaćmierska 2r., dominikalny re­
prezentant Michlewicz 3r., niektórzy mieszkańcy z Zarszyna 52kr. , 
ydyw ulua straży linanś. i burtowy u-afikant ' v okręgu Dynowskim 
” r.36k,, p( Biliński właściciel dóbr z Chocina 5r.,  gmina Szypowce

10r., gr. kat. proboszcz w Bilczy wraz z  parafią 6 r . , g-r. kat. pro­
boszcz w I wnukowie,-,u raz z parafią 3r., gr. kat. proboszcze im ks,: 
Ł otocki, Dnieslrzański i AIcksiewicz po lr . ,  Iwanicki lr.SOk., gmi­
ny Wysuczka 24k , Strzałkowce 4r. i 1’ iszczntyńce l r . ,  p. Winnicki 
Hieronim 3 0 k . , ze składki w gr. kat kościele w Krogulcu przez 
imks. proboszcza lOr.tSk. , łac. proboszcz imks. Tomaszewski ze 
składki w kościele w Liczkowcach 5r.20k., pp. Gromnicki i Dzierżyń­
ski mandat., Dankiewicz gr. kat. kapelan lokalny i ks. Lubieniecki 
gr. kat. proboszcz po l r . , gminy; Jnjkowcc 2 r . , Lubsza lr .43kr . , 
Korczówka lr .30k., Now e-S io lo  5 0 k . , Ruda lr .a O k . , Hanowce lr .  
42k., Jiizcpfycze 4r.42k., Ł o w c z y c c  2 r . , właściciele dóbr pp. Kon­
stantyn Pielruski lOr. i Zakrzewski Adolf 5r. , gr. kat. proboszcz 
imks. Jaworski lr.. gmina Kamionka wielka lr. , indywidua straży 
fiuaus. oddział i Oberlyńskiego nr. 3. —  lr . lO k . ,  gmina Sicmiakowce 
4r., mandat. l’ atraszkie,wicz 2r. i członkowie gminy z Rolestraszyc 
17r.24k., niektórzy dozorcy i rzemieślnicy c. k. salin w Drohoby­
czu 5r . l2k .,  p. Dolański właściciel dóbr w Rakowio lOr. , mandat, 
p. Majewski 2e. , gmina Luhahora 45k .,  gr. kat. proboszcze imks. 
Snznński, Maksymowicz, 1’ iatek po 20k. i Denkowicz lr.20k., gmina 
Taurów i g 1’- kat. proboszcz ks. Krasicki'2r.35k., pensyonowany c.k . 
radca gub. i starosta obwod. Lindcmann szóstą ratę *v kwocie 5 r . ,  
miejski magistrat w Mościskach ze składki 25.

Zajiomoca składki miejskiej kasy w Rrodaeli, a mianowicie pp. 
R. A. Sigall, ‘ Józel Zins i syn , tudzież Lasar Kailir i syn o n ie po 
5i\, Krasuo|iolśki, Jakób H. London", Poper , Leona Kailir synowie, 
Józef Saldikowcr. S. N. Jollcs i L Neustcin po 2 r . ,  Aleksander M. 
Byk 3r., r ’ • >ann i Ostersetzer 4r., Fliasz Biunner , F. Renjami- 
nowicz, Moj/.o- Miinz, Dawid 11. Ludmerer, Jakób Aschkenasy, Ben-, 
.iomiii IU-set, f. lJasseclies i Ambos , tudzież bracia Lewin po lr .  , 
M. Ilol-owTiS! AOk., Mojzesz liappaport 30k., .1. H O.acyJces, M. Strei- 
cbei i Benjamin Zahlcr po 20k., imks. fiiskowacki kapelan lokalny z 
Cborobrowa 2r., wieśniak Józ. Baran 2r. i organ. Spolitakicwiez lr .

Razem . . . . . . . . . .  795 złr. ti kr.
Doliczywszy do lego wplynione poprzednio i 

ju ż  ogłoszone składki w kwocie . . . .  3 3 ,IGI złr. 4 4 ' /2 kr.
następnie i rubel srebrny, G ros. pólimpery-

alów i 27 dukatów, w o g ó l e   33.95G złr. 5.072 kr.
mon. konw., następnie:

1 rubel śrebr., 6 ros. półimperyalów i 27 dukatów w złocie.

Bu*a]owe.
(D ek ora cy e .)

W  1 e  łl <■ ń ,  1. listopada. Jego c. k. Apostolska Mość raczył 
najwyższ.em postanowieniem z 24. b. ni. respieyentowi straży finan­
sowej Alojzemu Pitscli nadać srebrny krzyż zasługi z k oron a , a 
Tomaszowi liurkiewiczoini srebrny . krzyż zasługi w nagrodę ioh 
gorliwej i poświęcającej sic pomocy podczas dwukrotnego pożaru w 
Kolbuszowie. (  W. Z .)

(U w zględn ien ia  przyznane ob rotow i handlow em u w T r y e ś c ie .)

W i e d e ń ,  1. listopada. Tryeslyński obrót handlowy zmniej­
szył się ostatnicmi czasy dość znacznie, a lo w niektórych ważnych 
artykułach. Dzienniki tamtejsze przypisują ten niepomyślny stan rze­
czy coraz większej konkurencyi portów morza północnego i słusznie 
chociaż zresztą z a p r z e c z y ć  n a l e ż y ,  ja k o b y  n i e d o k o ń c z o n e  jeszcze  ' 
przerwy kolei żelaznej były wyłącznie tej niedogodności przyczyną. ■ 
A ze nadto Tryest jest najważniejszym portem morskim naszej mo­
narchy!, od którego pomyślności zawis! dohry stan naszego handlu 
zamorskiego i marynarki naszej , przeto donosimy o tern z wielką 
przyjemnością, żc administraeya rządowa postanowiła przyznać na 
korzyść tamtejszego obrotu handlowego niektóre uwzględnienia , je- 
źli tamtejszy stan kupiecki i ze swej strony do (ego sio przyczynić, 
zechce. J H. pan minister handlu oświadczył b o w ie m  , że od dnia 
U h, m. i aż do zupełnego wybudowania kolei żelaznej z Lubiany do 
Trycslu przyzwala dla transportu towarów przewożonych koleją skar­
bową eo do przestrzeni z Lubiany do Wiednia (zaczem jak na«te- 
raz z wyłączeniem transportu towarów przez górę Semmering) i bez 
różnicy tej lub owej kolei żelaznej —  na zaprowadzenie następują­
cych pozycyi taryfowych: od bawełny w zbitych wańtuchach, od 
kawy i pieprz,u czarnego (ze  względem na otworzone właśnie bez­
pośrednie komunikacye handlowe z wschodniemi Indyami) 1 kr., od 
niebieskiego i aółtego drzewa farbierskiego %  kr. za eelnar i milę 
jedną. Te uwzględnienia, których ważność zasadza 6ię nil długości
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przestrzeni kolejnej, wynoszącej między Lubianą i Miirzzuschlag 43, 
a między Gloggnitz i Wiedniem 9 7/ 8 , zaczem w  ogóle 5 2 7/ 8 m il, 
przyznano jednak z tym warunkiem , ażeby równocześnie zniesiono 
w Tryeście dodatkową njtleżyfość za pisanie korespondencyi kupie­
ckich podrożajacą tylko koszta transportu, i przeciw której częste 
już  i z wielu stron zanoszono skargi. Tryest dopełnił tego warun­
ku, zaczem też. c. k. ministeryum poleciło, ażeby pomienione zmniej­
szenie należytości transportowej ju ż  z dniem jutrzejszym zaprowa­
dzono i według tego postępowano. ( L . k. a .)

(D a ta  statystyczne o teoretyczn ych  egzam inach ogólnych  (StaatsprC fungen ).
W i e d e ń ,  30. paźdz. W  trzech latach, które upłynęły od 

czasu zaprowadzenia teoretycznych egzaminów ogólnych ( Staats-  
prufungen). z łożono przed komisyami w Wićdniu, Pradze, Peszcie, 
K rakow ie , L w o w ie ,  Ołomuńcu, Gracu, Insbruku, Znra i Zagrabiu 
2140 egzaminów ogólnych.

YV namicnionych komisy ach 1345 kandydatów ogłoszono za 
uzdolnionych bez dodatku, 524 z odznaczeniem, a 202 reprobowano.

Z  złożonych egzaminów przypadło 403 na oddział administra­
cyjny, 715  na powszechny, a 1022 na judycyalny.

L iczba egzam inów , która w pierwszym roku wynosiła nieco 
więcej nad 3 0 0 ,  podwoiła się w drugim r o k u ,  a w trzecim roku 
pomnożyła się więcej niż w trójnasób.

Najregularniej okazało się to pomnożenie egzaminów w od­
dziale powszechnym, np.:

w Wiedniu z 28 na G6 i 106, 
w Pradze z 13 na 46 i 81, 
w Ołomuńcu z 4 na 15 i 20, 
w Gracu z 12 na 29 i 31 i t. d.

Najwięcej egzaminów (5 6 2 )  złożono dotychczas w Wiedniu. 
Po Wićdniu idzie Praga z 498 i Peszt z 283 egzaminami, przy- 
czem nadmienić wypada, że w Peszcie nie ma komisyi dla powsze­
chnego oddziału.

W  powszchnym oddziale w Wićdniu zrobiono 1ę uwagę, że 
w  zimowem półroczu 1S53 większa część  kandydatów właśnie u- 
kończyła czwarty semester, a zatem starała się z łożyć  egzamin, gdy 
tylko pozwalała ustawa.

Przeciętna liczba reprobowanych była w ogóle niemal ’/ 8, od­
znaczających się niemal V4 liczby ogółowej.

W ykaz tych przeciętnych stosunków w trzech latach egzami­
nacyjnych podaje następujące rezultata;

W  szkolnym roku 185u/ 51 wynosiła liczba niepomyślnych egza­
minów niemal %•

W  szkolnym roku 185,/ 5S wynosiła liczba niepomyślnych egza­
minów niemal */8.

W  szkolnym roku 1 8 5*/s3 wynosiła liczka n ie p o m y ś ln y c h  egza­
minów niemal

Zaś liczba odznaczających s ię :
W  szkolnym roku 1 8 50/ sl niemal 20, w szkolnym roku 185l/62 

nieco mniej niż 2 5 ,  w szkolnym roku 185*/53 niemal 29 procent 
ogółowej liczby egzaminów. (W .  Z .)

(W ia d om ośc i p otoczn e  z  W ićd n ia .)
W i e d e ń ,  31. paźdz. Ajenci stowarzyszenia żeglugi parowej 

na Dunaju oddalili się według otrzymanych dziś doniesień ze stacyi 
swoich w naddunnjskich twierdzach tureckich.

—  W edług  wiarogodnych doniesień z Konstantynopola niedo- 
zwolono w’ tej chwili zbiegom węgierskim uorganizowania się w o- 
sobną legię cudzoziemską.

—  .IM. Cesarz dawał dziś przedpołudniem w c. k. burgu po­
słuchanie publiczne , na które przybyło 200 supiikantów rozmaitego 
stanu. Znaczną liczbę proźb załatwiono natychmiast.

—  Przedłożono już  propczycyę tej treści, ażeby pedagogiczne 
kursa szkolne dla nauczycielek szkół żeńskich urządzono w ten spo­
sób, iżby kursa te szkolne mogły być słuchane we wszystkich kra­
jach koronnych bez żadnych pofąd w tym względzie zachodzących 
trudności.

—  Na mocy najwyższego rozkazu tyczącego się redukcyi ar­
mii, wydano już  wszystkie przynależne urlopy. Ostatnie transporta 
wojskowe odejdą teini dniami. (L lJ

(W ia d om ośc i z k ra jów  k oronn ych .)

P r a g a ,  28. paźdz. Krajowa komisya mianowana dla uwol­
nienia od ciężarów gruntowych w Czechach , zakończy likwidacyę 
uwolnienia od nainienionych ciężarów dnia 1. listopada czynność 
swoją.

W e n e c j a ,  28. paźdz. W  lombardzko-weneckicin królestwie 
jest pozwolony, jak niedawno doniesiono, przywóz zboża po koniec 
grudnia bez opłaty cła. —  Gazetta di Yenezia  nadmienia przy tej 
sposobn ośc i : Niedostatek zboża w  tych prowincyach nie jest tak 
wńelki, jak utrzymywano; i owszem z urzędowych raportów okazuje 
się, żc zbiory w nich były lepsze niż w państwach o ś c i e n n y c h ; po -  
m;mo-to odejmuje sobie rząd znaczny dochód, dla zapobieżenia wszel­
kiej drożyznie i przyniesienia ulgi uboższym warstwom ludu.

M e d y o l a i l ,  27. paźdz. W edług urzędowej publikacyi będą 
uniwersytety w Paduy i Pawii na przyszły szkolny rok 1853/ st cał­
kiem jak przed rokiem 1848 otworzone. Kto sobie życzy  być wpi­
sanym na tych uniwersytetach, ma się zaopatrzyć wykazami potrze- 
bnemi w ogóle do sliulyów fakultetowych , równie jak wykazami, 
które w rozporządzeniu Jego Excelencyi Feldmarszałka hrabi R a- 
detzkiego z dnia 9. września 1852 są przepisane; dekiaracya wła­
ściwej dclegacyi prowineyalnej o politycznem i moralnem zachowa­
niu się ucznia niebędzie ju ż  przez wojskową komendę widymowauą.

Drugiem obwieszczeniem zw rócono na to uwagę, że nicpo- 
zwolone posiadanie amunicyi ulega równie jak niepozwolone posia­
danie broni karze wojskowego aresztu od jeduego miesiąca aż do 
jednego roku, a przy obciążających okolicznościach także zasądze­
niu na robotę przymusową w kajdanach. C^Y

(K u rs  w iedeński z  4 listopada .)
O b lig acy c  długu państwa 5 %  92 ; 4 ' / , » / ,  81*/* i 4 % 7 3 ' j , ;  4 " ,o * r . i  850. 

—  ; w ylosow an e 3 " / , — ; * » / ,%  — . L osy  z r. 1834 —  ; Z r . 1839 133 ‘ /»- W ie d . 
m iejsko bank. — . A keye bankow e 1296. A k cye  kolei półn . 2 *4 5 . '  G log n ick ie j 
kolei żelaznej — . O denburgsk ie — . D udw ejsk ie —  D unajskiej żeg lu g i 
parow ej 620 . L loyd . — . Galie. 1. i .  w  W ied n iu  — .

Slts/pania ,
(W ia d om ośc i p otoczn e z  M adrytu .)

M a d r y t ,  21. paźdz. Senatorowie opozycyi, którzy się zgro ­
madzili w salonie margrabi del Duero (jenerała Contha), powzięli 
uchwałę trzymać się tej samej polityki, jak na ostatniej sesyi.

Jleraldo donosi, że od czasu ogłoszenia ustawy względem po­
przednich aresztacyi w obwodzie królestw a, wypuszczono około 
10 000 indywiduów na wolność.

Gacetta de Ma dr i A ogłosiła dwa królewskie dekrota, któremi 
21 gubernatorów prow incji  przeniesiono na inne miejsca, albo do 
dalszej dyspozycyi oddano.

S P O K O J N E  S U M I E N I E .
(Obrazek z życia.) 

(Dokończenie.)

Po chwili ubrał się i wyszedł w pole rozprószyć trapiące mary 
i przynieść ulgę i spokój znękanej duszy. W  tem-to usposobieniu 
zastaliśmy go w początku powiastki na owym pagórku. Leżał tam 
pod drzewem zatopiony w smętnem dumaniu zakrywając w'zrok rę­
kami, bo zdawało mu się, że nie godzien oglądać natury w jej św ie­
tnej spaniałości, że stwórca dobrotliwy nie dla niego to wszystko 
stworzył. Tylko pokrzepiającą rosą poranną chciał twarz swą oży -  
źw ić , bo za nią oddawał w odw7et łzy  gorące, któremi ziemię skra- 
piał. W  tej chwili dotknęła się lekko ręka czyjaś g łow y jego, a 
znany mu głos czarujący rzekł z przymileniem: „C óż  ci to Jasiu, 
dlaczegóż tu le ży sz ?11

A gdy podniósł głow ę do góry,, a Kasia zobaczyła jego  twarz 
zmienioną, usiadła obok niego i uściskała go serdecznie.

—  „C zy  sądzisz Kasiu, żo będziemy szczęśliwi? —  zapytał 
tuląc swą twarz do jej łona —  „P ow iedz  n»i luba, czy istotnie tak 
sądzisz ? “

—  „Dla czegóż nic, kochany Jasiu11 —  odpowiedziała pocie­
szając go —  „wszak jesteśmy młodzi, a kochając się tak szczerze 
czynimy wzajemnie wszystko dla uprzyjemnienia sobie życia, a zre­
sztą, jeźli  się ina spokojne sumienie, to wszystko dobrze pójdzie.11

T e  słowa zamiast wlać pociechę w strapioną duszę jego, prze­
niknęły ją  tylko tem większą boleścią, pobladł jak trup i już miał

na ustach okropno zeznanie; ale przytłumił je  w głębi serca i za­
milkł. Kasia siedziała milcząc i przysłuchywała s ię ;  nakoniec za ­
wołała z radością: „C zy  słyszysz g łos  dzwonu! Już nadchodzą, po­
biegnę do matki!11

Gdy odeszła, został Jan sam ze smutkiem w duszy i boleścią 
w sercu : „Jeżeli się ma spokojne sumienie*1 —  powtarzał w rozpa­
czy —  „tak, to prawda! Ależ ja, co go nie mam, jakże mogę być 
kiedy wesół i szczęś liw y?  O, gdyby mię jak najwięcej kochała, gdyby 
była wszystkiem dla mnie, cóż  mi to pomoże, kiedy wspomnienie 
żbrodni okropnej dręczy mię nieustannie? Czuję ja  to, że każda pie­
szczota z Kasią, jest  zbrodnią, jest grabieżą z tego, który spoczywa 
w7 grobie, a gdyby wiedziała o wszystkiem, odtrąciłaby mię od siebie 
ze zgrozą i przeklęła na wieki. Ale niebawem połączę się z nią 
dozgonnie przed ołtarzem Fana, —  możeż to kiedy nastąpić? Gdy 
z nią pójdę przez kościół kwiatami ozdobiony, gdy się odezwą dzw ony, 
a uroczyste dźwięki organów rozlegną po świątyni Pana, —  czyhż 
będę wesołym i szczęśliwym ? Czyliż mogę nie oglądnąć się, ażali 
krwawy cień jego  nic postępuje za mną wśród orszaku weselnego? 
O zgrozo , o okropności! A gdy kapłan wyrzeknie: „C o  Bóg połą­
czył, tego niech człow iek  nie rozłącza11 —  o wtedy przeniknie mię 
wskrćś całego, ale nie, nie człowiek rozłączy, lee-z cień z grobu, 
duch-mściciel zamordowanego brata —  o Jurciu, Jurciu! wstań a 
grobu i poinieniaj się ze mną!11
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łoży  projekt do ustaw y, ażeby zakładom dobroczynności nadano 
prawo do nabywania posiadłości.

Audyencya paua Souló u Jej Mości królow ej, która miała dzi­
siaj nastąpię, została jak słycbaó odroczona.

Poczyniono wszelkie przygotowania dla zgromadzenia kortc- 
z ó w ,  W  różnych miuisteryaćh pracuja starannie nad ułożeniem
budżetu. '  (W .  Z .)

(R ć c e p c y a  posła  Stanów  z jed n oczon y ch .)
M a d r y t ,  24. paźdz. Poseł Stanów zjednoczonych , ;>. Souló, 

miał wczoraj zaszczyt doręczyć Jej Mości królowej swe listy wie­
rzytelne. W  mowie recepcyjnej wyraził szczóre życzenie prezydenta 
Stanów zjednoczonych, ażeby obydwa państwa zostawały ze sobą w 
najlepszein porozumieniu; będzie to dla prezydenta przyjemną po­
winnością korzystać ze wszystkich sposobności, ktoreby wzajemne 
interesa i związki miedzy obydwoma państwami utrwalić mogły.

(W ien . Z tg ,)

Anglia.
(T a jn e  w ydatk i rządu  w  r. 1858. —  O d pow ied ź  u rzędu  zagra n iczn ego  na p o ­

danie w ła ś c ic ie li ok rętów  w  N orfh -S h ie łd t. —  „T im e s "  o party i w ojennej
w  A n g lii.)

L o n d y n '  7. paźdz. W edług  urzędowych wykazów wynosiły 
tajne wydatki rządu w 1852 roku 10.000 funt. sztrl. na służbę w 
kraju, 4615 dla Irłandyi, a 31.300 funt. sztrl dla różnych ajencyi 
za granicą. Koszta parlamentu, licząc w to płacę prezydenta w kw o­
cie 5000 funt. sztrl. i koszta druku , wynosiły w przeszłym roku 
100.710 funt. sztrl.

Z  polecenia lorda Clarendon otrzymali właściciele okrętów w 
North-Shields na podane do zagranicznego urzędu zapytanie, nastę­
pującą odpowiedź:

Urząd zagraniczny, 22. października.
Mości Panowie! Z  polecenia lorda Earl o f  Clarendon donoszę 

Panom o odebraniu datowanego pod dniem 14. b. m. listu, w którym 
Panowie imieniem właścicieli okrętów w North-Shields zwracacie 
uwagę Jego W ysokości na liczbę angielskich handlowych okrętów, 
będących w komunikacji z morzem Bałtyckicm i Czarnem, i w któ­
rym chcecie być zawiadomieni, czyli w przypadku wojny między 
Anglią i Rosya, otrzymają angielskie okręta dość wcześnie wiado­
mość, ażeby były w stanie zawczasu wypłynąć z portów rosyjskich, 
dla uniknieuia konfiskaty, następnie prosicie o doniesienie, czyli lord 
Clarendon uznaje teraźniejszy skład rzeczy za tak niebezpieczny, 
ażeby właściciele nieposełali nadal swych ładowanych okrętów do 
portów  rosyjskich. Mam polecenie, odpowiedzieć Panom na lo , że 
między Anglią i Bosyą nie ma traktatu , na mocy którego jeden z 
tych rządów byłby spowodowany przesłać uprzednie zawiadomienie, 
podobne do powyżej n a m ie n io n e g o . Następnie c o  sic t y c z y  k w e s t y i  
o g ó l n y c h  , niepodobna jest rządowi Jej M o ś c i  k r ó l o w e j  r ę c z y ć  za 
przyszłe wypadki, które od postępowania innych zawisły. Jednak nic 
zaniedba żadnych w jego  mocy będących kroków , które się do za ­
bezpieczenia angielskiego handlu przyczynić mogą. Względem osta­
tniego w Waszym liście dotkniętego punktu, to jest względem kwe- 
styi o ilości nagrody, jaką należy przyznać angielskim okrętom w o­
jennym za odebranie angielskiego okrętu z rąk nieprzyjaciela, mam 
Panom odpowiedzieć, że to jest ważną kwestyą prawa i polityki , o 
której dawać zdanie, lord Clarendon, nie widzi się spowodowanym.

Wasz itd. H. A. Addington."

Gorący pot cieknie mu po czole, wszystkie członki konwul- 
syjnie ciśuionych palców trzeszczą w stawach, każdy nerw drga w 
nieszczęsnym grzeszniku; ale jakiż to anioł opiekuńczy klęczy obok 
niego, odgartuje mu włosy z twarzy i obciera pot z mokrego czoła?  
Jan podnosi wzrok —  o, to duch zamordowanego brata, duch mści­
ciel, to Jurcio, J u rc io ! Nie, on się uśmiechu, to nie on, bo duchy 
się nie śmieją!"

Jan wyciąga łebrycznie drżące ręce i chwyta brata za ramię* 
—  „C zy  to ty, Jurciu! Miłosierny Boże, czy  to ty istotnie ? “

„Tak jest, to ja , "  odpowiada Jerzy, przychodzę uściskać
brata."

—  „ A  wiec ty nie zginąłeś?" —  pyta Jan i wpatruje się 
w  niego —  „W ie lk i B o ż e !  więc cię nie zabiłem ?"

—  „Cicho, uspokój s ię ! "  —  rzecze Jerzy —  „W trąciłeś  mię 
z  otworu do szopy, upadłem na ziemię, a kule przeleciały nademną. 
Ale wzięto mię w niewolę, a teraz oswobodzony przybywam tutaj. 
Przebacz, Janie, że tak długo zapomniałem, iż byliśmy sobie braćmi,
t e  * o tern zapomnieć mogłeś."

Jan stoi osłupiały; nareszcie spojrzał ku Niebu , a w spoj­
rzeniu toni był cały raj szczęśliwości i wdzięczności; potem padł w 
objęcia biata i długo i serdecznie go sciskał.

„Idź  do twej narzeczonej!" woła Jan wyrywając się z obję­
cia brata i spiesząc „a dół __  „Nie zabiłem g o ! "  —  wola —  „nie
®abiłem mego brata! On żyje! O, dobrotliwy B oże! On ży je !  T y  go 
ocaliłeś!" I całuje po drodze kwinty, ściska drzewa, rzuca się w u- 
P0jeniu radości na trawę, a do Nieba zanosi gorące modły dzięk­
czynne.

—  Nieraz utrzymywano, mówi Tim es , że przeminęły czasy 
wojen krzyżackich, ale czyliż nie zdaje się raczej, że Anglicy dzie­
więtnastego wieku pragną namiętnie krzyżackiej wojny za półksię­
życem, zamiast przeciw półksiężycowi. Publiczna opinia Anglii wzglę­
dem kwestyi tureckiej musi w samej rzeczy dostrzegaczom za gra­
nicą wydawać się niezrozumiałą. IV takich okolicznościach zapytują 
zapewne zagranicą, czy też Anglicy wiedzą, czego właściwie pra­
gną ? Nie można zaprzeczyć, ze w Anglii egzystuje partyn, kfóraby 
chętnie powitała wojnę przeciw R osy i; motywa tej partyi nie mają 
z rosyjsko-tureckim sporem nic spólnego. Zbójecka wyprawa Ame­
ryki przeciw wyspie Kubie nic wywołała żadnych mectingów w L o n ­
dynie, bo Ameryka północna jest obrońcą demokrncyi. Jednak ta 
partya demokratyczna , tak niekonsekwentna w swem postępowaniu, 
nie jest ani bardzo liczna, ani tez z wielkim w p ływ em , a nawet 
mnóstwo jej członków odpadło do towarzystwa pokoju, przezco z o ­
stała znacznie zmniejszoną. Podnoszą wrzawę wojenną w przekona­
niu, że wojna wkłada na każde ministeryuin straszną odpowiedzial­
ność. Zachęcają rząd do wojny, ho sądzą, że .go przez nią zgubią, 
chociaż oni sami byliby najpierwsi z zapytaniem narodu, na co też 
zasługuje gabinet, który zniszczył nieocenione błogosławieństwo po­
k o ju ?  Partya wojenna jest w mniejszości, a mniejszość, jak  wiado­
mo, robi zawsze największą wrzawę." ( TL. Z .j

Francyn.
(Monitor o kwestyi tureckiej.)

27. paźdz. Podany w drodze telegraficznej w wy­
ciągu artykuł „Monitora" jest następujący :

Jak się okazuje z ogłoszonych w ostatnim czasie urzędowych 
dokumentów, weszła kwestya debatowana od kilku miesięcy w Kon­
stantynopolu w nowe sladyum. Porta sądziła, że z teraźniejszego, 
stanowiska rzeczy* zrzec  się musi drogi układów, a przeto uniknie- 
nie starcia zdaje się nicpodobnem. W ypowiedzenie wojny nie jest 
nic no\veg° w życiu narodów, i nie jest to rzeczą nową widzieć te 
same zabiegi w boju na tern samem polu. W ażność i istota intere­
sów zachodzących w tern nieporozumieniu, dotykają może Francyę 
mniej niż *nlle europejskie gabinety, są przeto tylko powodami, a- 
żeby spokojnie rozważyć nowy rozw ój kwestyi oryentalnęj. Bząd 
Jego Cesarskiej Mości oceniał doniosłość tego przesilenia od samego 
początku: uznawał bowiem, że tu idzie o całość i niezawisłość pań­
stwa osmańskiego, i że ich naruszyć nic można nie nad werężając ró­
wnowagi, ua której spoczywa bezpieczeństwo Kuropy. Przez przc- 
ciwiającc się stypulacyom traktatów obsadzenie Księstw Naddunaj- 
skicli, otrzymała kwestya w obce wszystkich powszechny charakter, 
jaki miała od samogo początku. Sprawiło to w gabinetach wielką 
seuzacyę- Anglia połączyła się już była z nami dla dcmonstracyi 
morskich, ażeby dać wyraz obawie o niezawisłość T urcy i ,  którą-to 
o b i .w e  z  nam i podzielała. Obadwa rządy znalazły współdziałanie u 
rządów A u s lr y i  i lV n s ,  p r z e z c o  o k ła d y  r o z p o c z ę t e  ku Spokojnemu 
załatwieniu nabyły właściwego sobie europejskiego charakteru.'Dzię­
ki zgodzie wynikającej z niezaprzeczonej solidarności interesów, mo­
żna sic było przez jakiś czas spodziewać spokojnego załatwienia. 
Wiadomo, że te jedność usiłowań sformułowano w nocie, w której 
gabinety, co podówczas wielkie, trudności miały do zwalczenia, usi­
łowały obydwom w sporze albo w W ojnie  zostającym stronom ozna­
czyć słuszną część praw zakwestionowanych. Wersy a dana tej no­
cie przez jednę z tych stron wzbudziła obawę, że wspólne dzieło 
wiedeńskiej konfereneyi nie odpowie ściśle zamiarowi, z którego j e -

Czas mijał; nadszedł dzień ślubu; biją w dzwony, kościół przy­
s tro jon y -w  kwiaty i zielono gałęzie, dźwięk organów rozlega się 
w około świątyni; Nadchodzi orszak weselny, świetny i strojny; 
panna młoda idzie naprzód między dwoma mężczyznami, którzy ją 
prowadzą po-pod ramię, —  jeden brat ustępuje ją  drugiemu. Długo 
spierali się zc  sobą, któremu z nich wypadnie ponieść ofiarę dla 
brata; ulg jeden z nieb ma zmazać ciężką zbrodnie i odniósł zw y -  
eieztwo „ad sobą. 'Patrzcie jak wzrok jeg o  b łyszczy nadziemską 
radością, jak  swobodnie i wesoło idzie przez kościół, jak g łęboko 
wzruszony prowadzi brat narzeczone do ołtarza. Jak czułe i g c -  
rąoe zaseła m odły ; zdaje się, jakoby cała dusza jego rozpływała 
Się w rozkoszy i wdzięczności.

W  wieczór tego samego dnia było lak cicho i spokojnie, że 
nawet szmer oddalonego strumyka w lesie łatwo się dał dosłyszeć. 
Drzwi do doinku weselnego były już zamknięte i tylko księżyc za­
glądał przez mało szyby jego. Ale cóż  to za wędrowny z tłu- 
moczkiem na plecach i kijem w ręku słoi na pagórku pod wysokim 
dębem ? W yciąga ręce ku domkowi w dolinie żegnając go na długo, 
bo wybiera się w świat, w drogę daleką. Ale dlaczegóż ukląkł, 
dlaczego podnosi ręce ku Niebu? Czyliż podobna, żeby zasełał mo­
dły dziękczynne do Ojca Niebieskiego za to, że ulubiona serca, 
przedmiot gorącej miłości jego spoczywa dzisiaj w objęciu brata? 
Czyliż podobna, ażeby z spokojnem sercem i łzami radości w oku 
oddalał się w kraj obcy od wszystkiego, co mu tak miłe i drogie. 
O, tak jest bo uspokojone sumienie niesie ulgę sercu i zamienia każdo 
westchnienie w wyraz dziękow i błogosławieństwa.
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dynie wyszło, i nie osiągnie celu, mianowicie: utrzymania udziel­
nych praw Sułtana, jedynej pewnej podstawy niezawisłości Porty ot-  
tomańskiej, a przetp i równowagi europejskiej. Gdy wiec Porta są­
dziła, Ze jedynie wojna odpowiada jej godności, nieodsfąpił rząd Je­
go Mości Cesarza od drogi politycznej, którą sobie oó początku 
wytknął. W tedy, równie jak w obec obsadzenia Księstw Naddunaj- 
skich podzielał jego  zdanie także rząd angielski. Obadwa rządy da­
ły flotom sweim rozkaz przejść przez Dardanele, a w tej chwili 
będą połączone floty już na morzu Marmora. Pokój jest nieustają­
cym interesem narodów. Przejęty tą myślą dał Cesarz przy wstą­
pieniu na tron, na który go wyniósł głos kraju, uroczyste zapewnie­
nie, Ze wszelkicmi siłami starać się będzie o utrzymanie pokoju, 
którego dobrodziejstw Europa szczęśliwie używa. Temu pokojowi 
jednak brakowałoby głównego warunku, gdyby przestał mieć za pod­
stawę równowagę potrzebną do utrzymania praw i do zabezpiecze­
nia korzyści wszystkich. T o  rozw ażyw szy  wysłano flotę z Tulonu 
do Salami8 a z Salamis do zatoki Besika. Ta m y l i  towarzyszyć je j  
będzie także w je j nowem przeznaczeniu; to jest  cel, którego rząd 
Jego Cesarskiej Mości nie spuści z oka, aż dopóki pokój nie będzie 
ustalony na jedynej podstawie, która go może uczynić pożytecznym 
i trwałym. Podobne przedsiębierstwo było godne połączyć bandery 
obydwóch wielkich mocarstw zachodnich i podać piękne widowisko 
zgodności w ich działaniu. Jakkolwiek z drugiej strony rządy, które 
wspierały obydwa gabinety w konferencyi wiedeńskiej, nieuważają 
za rzecz  potrzebną brać udział w morskiej demonstracji na korzyść 
interesu, który wspólnie podzielają z Francją i Anglią, jednak ten 
interes tak jest jasny, Ze słuszną mamy nadzieję, Ze ich neutralność 
nie będzie mogła być obojętnością. Chociaż więc rządy mające do 
dyspozycyi środki materyalne, które najstosowniej wpłynąć mogą na 
tok zdarzeń, uznały za rzecz potrzebną zbliżyć się do widowni czy­
nu, nie będzie jednak stracony udział obydwóch gabinetów w ukła­
dach dla ułatwienia rozęjmu. Zbieg  tak licznych okoliczności na ko ­
rzyść  sprawy, która jest sprawą całej Europy, daje nam prawo spo» 
gladać z otuchą na tok zdarzeń i z zaufaniem oczekiwać końca.

(Abbd. W. Z.J
Turcya.

(W ia d om ości o pozycyach  i o ruchu obydw óch  arm ii )

K a l a f a t ,  21. paźdz. W yspa obsadzona przez Turków  dnia 
17. b. m., na którą się jeszcze  przed tygodniem suchą stopą można 
było  dostać, zaczyna się od samego środka pozycyi miejscowej, od­
dzielona jest teraz od lądu ramieniem Dunaju do dziesięciu sążni 
szerokiem, i ma po tej stronie brzeg  górzysty pokryty gęstym lasem, 
ałe brzeg od strony głównego Dunaju prosto naprzeciwko fortyfika- 
cyi Widdinu jest szeroką piasczystą płaszczyzną; długość wyspy 
ciągnie się blisko trzy ćwierci mili aż do wioski C s u p e r c s e n ,  s z e ­
rokość zależy od wysokości wody, i wynosi teraz do dwóch set 
sążni.

Dotychczas przeprawiono na tę wyspę częścią na łodziach, 
częścią na większych statkach, tak zwanych rzecznych okrętach ża­
glowych blisko 2000 w ojska ; ale transporta wojska trwają jeszcze 
ciągle, Turcy zaczynają przecinać lasy, stawiają baraki, szańce i o- 
kopy, i słychać, Ze ju ż  tam mają cztery baterye, każda o dwóch 
działach. Z  wszystkiego wnosić można, Ze Turcy tę wyspę Dunaju 
uważają za bardzo ważny punkt strategiczny.

W ojsko  rosyjskie znajduje się najbliżej w Knrakate, ośm poczt 
ztąd, między Krajową a punktem kordonowym Picjuet, naprzeciw 
Oreowy, i liczy jak słychać około 8000 żołnierza wszelkiej broni; 
według nadeszłych dzisiaj wiadomości wysłano tutaj z tego korpu­
su 4000 żołnierzy, których przednia straż, 800 piechoty i tyleż ka- 
waleryi (huzarów ), może już jutro tu nadejdzie.

Większa część tutejszych mieszkańców, którzy zaraz za pierw- 
szem okazaniem się wojsk tureckich uniknęli z miasta, niepowróciła 
jeszcze, chociaż komendant twierdzy w Widdynie Sami Basza przez 
deputowanego kazał zapewnić, że jego wojsko przeprawione na w y­
spę wcale nie zajmie miasta Kalafat, i że ma najsurowszy rozkaz 
nieubliżać żadnemu z mieszkańców; jakoż nie zdarzył się dotych­
czas ani jeden wypadek gwałtu.

Słychać, że jutro dnia 22. b. m. jeszcze trzy bataliony prze ­
prawi się na wyspę, także i reszta wojska około Widdynu ma być 
w pogotowiu do wkroczenia do W o łoszczy zn y ;  zaś według innych 
doniesień miał Omer Basza oświadczyć, Ze obsadzenie wyspy na Du­
naju jest tylko środkiem ostrożności. (Abbld. W. Z . )

D on ie s ie n ia  * osta tn ie j p oczty .
% V i e d e ń . 2. listopada. W edług doniesienia telegraficznego 

przybył książę Stirbey wczoraj w ieczór  z synem swoim do Hcr- 
manstadt, zkąd jutro na Szolnok uda się do Wiednia, fA b b / .W .Z .j

I * a r } ’Ż ,  1. listopada. „M onitor" donosi o mianowaniu jene­
rała Baroyuai/ d'HU!era ambasadorem w Konstantynopolu. „Journ. 
d, Debals" donosi, Ze w Konstantynopolu będzie przedłożona nowa 
nota pośrednicząca.

Konstantynopol , 24. paźdz. Flota morza śródziemnego 
stoi pod Lav>psak«s (zwane także Lamsaki na wybrzeżu azyatyckiem 
poniżej Tschartak przy ujściu Dnrdanellów i przy wnijściu do morza 
Marmora). W  Peru było zaburzenie przez w ychodźców  wywołane.

Ces.'  ros. urzędnicy kancelaryjni udali się na parostatku Lloydy do 
Odessy. Rosyjskich poddanych oddano pod opiekę ces. austr. po­
selstwa. Rozkaz względem zasuspendowania kroków nieprzyjaciel- ' 
skich, w razie jeźli ich jeszcze nie rozpoczęto, wysłano rzeczyw i­
ście do Omera Baszy. Spodziewano się fu przybycia kilku francu­
skich oficerów, kilku oficerów angielskich widziano w Szumli. Ka­
rnik Basza udaje się w podróż do Paryża i Londynu z specyalneini 
poleceniami Porty.

§ m y r n a  , 25. paźdz. Ces. ros. konzulat jeneralny znsuspen- 
dował swe funkeye. Ces. austr. parostatki wojenne „Novara,“  Hu- 
szar,, i „Arthemiza" przybyły tutaj. ( / , .  A\ a.)

WiadOBsmści Diaudlone.
(C en y targow e L w o w sk ie .)

Lw ów , 4. listopada. Dziś sprzedawano na naszym targu ko­
rzec pszenicy po 19r.22k.; Zyta 14r .4S k .; jęczmienia 1 l r .2 6 k . , owsa 
7r.5k.; hreczki 12r .33k .; grochu 18r.; kartofli 7r.38k.; —  cetnar 
siana po 2 r .4 k . ; okłotów lr .2 0 k . ;  —  sąg drzewa bukowego po 25r., 
sosnowego po 1 9 r . ; —  kwartę krup pszennych po 20k., jęczm ien­
nych 12k,, jaglanych 17k., lireczanych 13k.; mąki pszennej 12k., 
żytnej 9 k „ ; —  piwa lO k . ; —  funt masła po 50k.; łoju 18k.; mięsa 
wołowego 12 ’/ 2k . ; —  kwartę wódki przedniej po lr ,5k .,  szumówki 
po 5ak. w. w.

(C en y targow e w  T a rn ow ie .)

Tarnów , 17. paźdz. W  pierwszej połowie października pła­
cono na naszych targach w przecięciu za korzec pszenicy 10r .27k .; 
żyta S r .5 9 k .; owsa 4r.5k.; kartofli 3 r . l 2 k . ; -  — cetnar siana koszto­
wał l r . 2 k . ; okłotów 4 8 ' /* k . ; —  sąg drzewa twardego sprzedawana 
po 7 r . l lk . ,  miękkiego po 5r.40k. m. k.

Kur# lwowski.

Dnia 4. listopada.

Dukat cesarsk i . .....................................
P ólin iperyal z ł. r o s y j s k i ........................
b u b e l srebrn y  r o s y j s k i ........................
T a lar p r u s k i ................................................
P olsk i kurant i p ięcioz ło tów k a  . .
G alicy jsk ie  listy zastaw ne za 100 złr.

gotów ką | towarem

złr . kr. z łr . kr.

k. 5 14 5 18
li » 5 18 5 31
tł ii 9 14 9 18
11 Ti 1 47 l 48
ii ii 1 39 1 40
ii ii l 19 1 20
ii ii 91 10 91 30

Kurs listów zastawnych w g a l. stan. Instytucie kredytow ym .
Dnia 4. listopada 1853.

Kupiono p rócz  kuponów  100 po . . .    m. k.
Przedano „  „  100 p o  „  „
Dawano „  „  za 1 0 0   „  „
Żądano „  „ z a  1 0 0 ................................................................„  „

(K u rs w ek slow y  w iódeński z  4 . listopada .)
Am sterdam  1. 2. m. 9 5 % . A u gsbu rg  1 1 4 %  3. m. Genua —  

furt. 1 13%  p. 2. in. Hamburg 8 5 %  1.2. ui. L iw urna —  p. 2. in. L ondyn t l.fil. 
1. 3. m. M edyolan 1 1 2 % . M a-sylia  —  1. Paryż 1 3 4 '/*  1- B ukareszt — . K on­
stantynopol — . A g io  duk. ces . 19. P ożyczk a  z r, 1851 5 %  lik  A . —
lit. B . —  Lom b. — . P oży czk a  z roku 1852 — . Ohlig. indeinn. 9 0 % .

(K u rs p ieniężny na g ie łd z ie  w ied . d. 2. listopada o pół. do 2. p op ołu d n ie .) 
Ces. dukatów  slęp low anych agio 1 9 % . Ces. dukatów obrączk ow ych  agio 

19. R os. im peryaly 9 .13. S rebra  agio 1 3 %  gotów ką.

z łr . kr.
_
91 48
91 18

!. 2. m. F rank-

P rzyjechali do Lwowa.
Dnia 4. listopada.

l ir . R ussoek i Józef, e. k. szam bełan, z B rzeżan . —  H r Ł o ś  W łod z im irz , 
z  D ołęgi. — P. O strow ski T eofil, z  W zd ow a.

W y je c h a li  z e  L w otca .
D nia 4. listopada.

l ir .  M ier Henryk, do Buska. —  P P . T y ro w ie z  M ichał, c . k. podporuczn ik , 
do B rzeżan . — Neum ayer Józef, o. k. m ajor, do Radymna. —  R eclik ron  Izydor, 
c . k. rotm istrz, do Z ło czow a .

Spostrzeżenia m eteorologiczne we Lw ow ie.
Dnia 4. listopada.

P ora

Barometr 
vr mierze

wi4d. spro­
wadzony do 
0® Rcaum.

Stopieii
ciepła

według
Iteauin.

Średni 
stan tem­
peratury 

d o g . 6 xr.

K ierunek i siła  
wiatru

Stan

atm osfery

6 god. zrs-n. 
S (jod. pop- 
10 god. wie.

„
28 1 4 
28 I 3 
28 1 0

+  0 “ 
■+■ fid 
-f- 1,5°

-t- 6 » 
-1- 0 °

c ich o
n
n

pochm .
ii

* T  E  A  T  S5.
D ziś : Opera niein. na dochód p. II o 1 1 a1 n d : „ R o l l a n d  V. T og ;**  

genburg,.“
Jutro: dramat niem. : „ O i ł k e l  T o i n ’s  I l i i t t e . "

P r* y  d z is ie jsze j Ciazecfe D od a tek  TTyg^odaiiowy I r .  55.

Główny Redaktor M . S s r s e n ia w a  S a r  ty  ni. Z  c. k. galic. drukarni rządowej.


